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Poczuj to co słyszysz,nie od razu 

ja skleiłem. 

Ty dorzucasz konsekwencji co do wyrazu pryska 

jak od ogniska iskra 

i stamtąd błyska 

znany głos,nieznajomy z pyska. 

Czyżby słyszałeś chyba o tym w mieście 

to jest ten hip-hop co wysyła w przestrzeń! 

D.A.B , Antoni Muda 

Nie lecę w ch**a jak Marek z b****er chuda. 

Dziwny? 

Jak po halogrzybkach stany, 

chcesz dobry rap? tak? wiesz ,że będzie grany. 

Nie stój 

po autograf w kolejce. 

Wyrzuć aparat i podnieś w górę ręce. 

Szybko 

kolejne wersy napiszę, 

zmienisz pampersy kiedy przerwę ciszę, 

KU*WA!!!!!! 

Tylko jak Dab coś nagra, 

działa to na mnie jak na staruszka viagra. 

Lepiej, 

jeszcze więcej mi powiedz. 

Wpływam na hip-hop jak Titanic na lodowiec. 

A ja.... 

rozpier**lam sam siebię. 

Pytasz o korzenie? 

Nie znajdziesz ich przy drzewie. 

Dryn-dryn!!! 

Znowu dzwoni telefon. 

Mówi rap-expert, ale nie zna mnie to. 

Pik-Pik... bzzzzzzt... 

przychodzi fax i chcesz autoryzacji błędnych informacji. 

Przełączyłeś się na sekundę start-up. 

Usłyszałeś ,że Dab wydaje album. 

Chcesz popierać mnie to czasu nie marnuj, 

na koncerty startuj, 

nie kupuj płyt na targu 


REF: 


Czy ciemno, czy jasno...DAB!...Płynie muza przez miasto 

bo to miasto jest nasze (ta) 

Czy ciemno, czy jasno... YO!...Płynie muza przez miasto 

bo to miasto jest nasze. (ta, i nie może być inaczej, taa) 

Raz ciemno, raz jasno...YO!...Płynie muza przez miasto 

bo to miasto jest nasze (Ta...jest nasze...hah!) 

Czy ciemno, czy jasno....YO!...Płynie muza przez miasto 

bo to miasto jest nasze (Taa,jest nasze,jest nasze,było nasze,taa) 


2. 


Słowo... 

jedno dla publiki ,a drugie dla prasy. 

Przyjechałem tu na bauns,nie na wczasy. 

Tak dokładnie 

kładę rap ponad mnie, 

zrób,yo,jak znasz mnie,yo, Cie dopadnie. 

Traktowania,czy traktuj to poważnie, 

nie wiesz co mówić,to mów niewyraźnie. 

W Tobie idoli lirycznych 

pedalskich strasznie. 

Tandeta płynie wierzchem,a sztuka na dnie 

i 

pokolei wpierw tu podpierdzieli. 

Lata melanży 

trzy dekady w branży. 

Zrobię Ci casting, 

bez talentu też się nada, 

to wszystko 

pseudoartystyczna familiada. 

Chcesz szaraka? 

Szukasz nie w tych ssakach. 

Też mam długie ślady, 

ale zapisałem je na truckach. 

Metafora taka, 

takie jaja. 

twór niedorówna i, gdybym sie podwajał nawet. 

Oczy mam otwarte, 

a nie kaprawe. 

Mam ze sobą baku-baku sqad, 

wódka kłada spakę. 

Serca proste,nie kulawe 
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Poczuj to co sĹ�yszysz,nie od razu 
<br>ja skleiĹ�em. 
<br>Ty dorzucasz konsekwencji co do wyrazu pryska 
<br>jak od ogniska iskra 
<br>i stamtÄ�d bĹ�yska 
<br>znany gĹ�os,nieznajomy z pyska. 
<br>CzyĹźby sĹ�yszaĹ�eĹ� chyba o tym w mieĹ�cie 
<br>to jest ten hip-hop co wysyĹ�a w przestrzeĹ�! 
<br>D.A.B , Antoni Muda 
<br>Nie lecÄ� w ch**a jak Marek z b****er chuda. 
<br>Dziwny? 
<br>Jak po halogrzybkach stany, 
<br>chcesz dobry rap? tak? wiesz ,Ĺźe bÄ�dzie grany. 
<br>Nie stĂłj 
<br>po autograf w kolejce. 
<br>WyrzuÄ� aparat i podnieĹ� w gĂłrÄ� rÄ�ce. 
<br>Szybko 
<br>kolejne wersy napiszÄ�, 
<br>zmienisz pampersy kiedy przerwÄ� ciszÄ�, 
<br>KU*WA!!!!!! 
<br>Tylko jak Dab coĹ� nagra, 
<br>dziaĹ�a to na mnie jak na staruszka viagra. 
<br>Lepiej, 
<br>jeszcze wiÄ�cej mi powiedz. 
<br>WpĹ�ywam na hip-hop jak Titanic na lodowiec. 
<br>A ja.... 
<br>rozpier**lam sam siebiÄ�. 
<br>Pytasz o korzenie? 
<br>Nie znajdziesz ich przy drzewie. 
<br>Dryn-dryn!!! 
<br>Znowu dzwoni telefon. 
<br>MĂłwi rap-expert, ale nie zna mnie to. 
<br>Pik-Pik... bzzzzzzt... 
<br>przychodzi fax i chcesz autoryzacji bĹ�Ä�dnych informacji. 
<br>PrzeĹ�Ä�czyĹ�eĹ� siÄ� na sekundÄ� start-up. 
<br>UsĹ�yszaĹ�eĹ� ,Ĺźe Dab wydaje album. 
<br>Chcesz popieraÄ� mnie to czasu nie marnuj, 
<br>na koncerty startuj, 
<br>nie kupuj pĹ�yt na targu 
<br><br>REF: 
<br><br>Czy ciemno, czy jasno...DAB!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>bo to miasto jest nasze (ta) 
<br>Czy ciemno, czy jasno... YO!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>bo to miasto jest nasze. (ta, i nie moĹźe byÄ� inaczej, taa) 
<br>Raz ciemno, raz jasno...YO!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>bo to miasto jest nasze (Ta...jest nasze...hah!) 
<br>Czy ciemno, czy jasno....YO!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>bo to miasto jest nasze (Taa,jest nasze,jest nasze,byĹ�o nasze,taa) 
<br><br>2. 
<br><br>SĹ�owo... 
<br>jedno dla publiki ,a drugie dla prasy. 
<br>PrzyjechaĹ�em tu na bauns,nie na wczasy. 
<br>Tak dokĹ�adnie 
<br>kĹ�adÄ� rap ponad mnie, 
<br>zrĂłb,yo,jak znasz mnie,yo, Cie dopadnie. 
<br>Traktowania,czy traktuj to powaĹźnie, 
<br>nie wiesz co mĂłwiÄ�,to mĂłw niewyraĹşnie. 
<br>W Tobie idoli lirycznych 
<br>pedalskich strasznie. 
<br>Tandeta pĹ�ynie wierzchem,a sztuka na dnie 
<br>i 
<br>pokolei wpierw tu podpierdzieli. 
<br>Lata melanĹźy 
<br>trzy dekady w branĹźy. 
<br>ZrobiÄ� Ci casting, 
<br>bez talentu teĹź siÄ� nada, 
<br>to wszystko 
<br>pseudoartystyczna familiada. 
<br>Chcesz szaraka? 
<br>Szukasz nie w tych ssakach. 
<br>TeĹź mam dĹ�ugie Ĺ�lady, 
<br>ale zapisaĹ�em je na truckach. 
<br>Metafora taka, 
<br>takie jaja. 
<br>twĂłr niedorĂłwna i, gdybym sie podwajaĹ� nawet. 
<br>Oczy mam otwarte, 
<br>a nie kaprawe. 
<br>Mam ze sobÄ� baku-baku sqad, 
<br>wĂłdka kĹ�ada spakÄ�. 
<br>Serca proste,nie kulawe 
<br>od D.A.B, 
<br>Na poprawÄ�. 
<br><br>REF: 
<br><br>Czy ciemno, czy jasno... YO!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>bo to miasto jest nasze (dokĹ�adnie tak,jest nasze) 
<br>Czy ciemno, czy jasno... YO!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>bo to miasto jest nasze (ta, i nie moĹźe byÄ� inaczej,yo) 
<br>Raz ciemno, raz jasno...DAB!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>bo to miasto jest nasze (tak,jest nasze,tak,hah) 
<br>Czy ciemno, czy jasno... DAB!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>bo to miasto jest nasze (tak,zaje*** nasze) 
<br>Czy ciemno, czy jasno... YO!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>ha miasto jest nasze (tak dokladnie nie moze byc inaczej jest nasze...ta) 
<br>Czy ciemno, czy jasno...YO!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>bo to miasto jest nasze (tak,i zawsze byĹ�o nasze, ta) 
<br>Raz ciemno, raz jasno...YO!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>bo to miasto jest nasze (ta ,ta nasze miasto,sprawdĹş to..hah) 
<br>Czy ciemno, czy jasno...YO!...PĹ�ynie muza przez miasto 
<br>bo to miasto jest nasze (jest nasze i zawsze byĹ�o nasze,ta) 
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od D.A.B, 

Na poprawę. 


REF: 


Czy ciemno, czy jasno... YO!...Płynie muza przez miasto 

bo to miasto jest nasze (dokładnie tak,jest nasze) 

Czy ciemno, czy jasno... YO!...Płynie muza przez miasto 

bo to miasto jest nasze (ta, i nie może być inaczej,yo) 

Raz ciemno, raz jasno...DAB!...Płynie muza przez miasto 

bo to miasto jest nasze (tak,jest nasze,tak,hah) 

Czy ciemno, czy jasno... DAB!...Płynie muza przez miasto 

bo to miasto jest nasze (tak,zaje*** nasze) 

Czy ciemno, czy jasno... YO!...Płynie muza przez miasto 

ha miasto jest nasze (tak dokladnie nie moze byc inaczej jest nasze...ta) 

Czy ciemno, czy jasno...YO!...Płynie muza przez miasto 

bo to miasto jest nasze (tak,i zawsze było nasze, ta) 

Raz ciemno, raz jasno...YO!...Płynie muza przez miasto 

bo to miasto jest nasze (ta ,ta nasze miasto,sprawdź to..hah) 

Czy ciemno, czy jasno...YO!...Płynie muza przez miasto 

bo to miasto jest nasze (jest nasze i zawsze było nasze,ta) 


